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Kryzys polityki zagranicznej
rządu

P A R Y Ż  (ai) W iadom ości o ro^ 
mowach rzymskich o~az fakt ciągłe: 
go utrzymywania sie możliwości bez 
pośredniego konflik.iu włosko-franr 
caskiego, musi z natury rzeczy do
prowadzać do coraz silniejszego fer* 
mentu w społeczeństwie francuskim. 
Rozumie ono dobrze, że na tle włos 
kich planów rewindykacyjnych oraz 
zaboru Hiszm nit całość polityki za' 
graficznej rządu, a min- Bonneta w 
szczególności, jest nawskró błędną i 
szkodliwa.

Nic też dziwnego, że Francja wcho 
dri w okres nowego kryzysu rządo’ 
wego. Tym  razem jednak ostra kam 
parię prowadzą nietylko ugrupowa’ 
nip lewicowe, ale obok znacznej czę 
ści radykałów również wielu polity’ 
k ów pra wiców ych

Politycy ci już oddawna przeciw” 
stawali się „monachijskim koncep* 
q o m “ min, Bonneta, uważając, że 
mogą one zniszczyć pozycje między: 
narodową Francji. Konflikt ten 
wzmógł się ogromnie od chwtii wv! 
stąpienia W ioch z preensjam i tery5 
tk a ln y m i, a obecnie głćwna walka 
toczy się w sprawie Hiszpanii.

Znane jest stanowisko rządu D a’ 
ladiera co do tej kwestii. W szak 
m i». Bonnet potów był nawet zerwać 
z Barceloną i wysiać do Burgos 
przedstawiciela. Atoli dziś sytuacja 
uległa radykalnej zmianie. Ofensywa

powstańców, zagrożenie Barcelony, 
spotęgowało ogromnie nastroje anto 
honnetowe. Coraz więcej zyskuie zro 
zumienie pogląd, że w chwili obec’ 
nej dopuszczenie do usadowienia się 
W łoch  na półwyspie pirenejskim w 
najwyższym stopniu ugodzi w racię 
stanu Francji. Szachowanie Francj'1 
od strony Pirenejów umożliwiłoby 
przecież osi Rzym—Berlin ofensywę 
afrykańską, a z kolei rzeczy otwar5 
loby jej drogę na D aleki W schód.

Te nastroje antyrządowew zmogły 
jeszcze wiadomości e  konferencji 
rzymskiej, na której M ussolini mial 
oświadczyć, że sprawa hiszpańska 
"odzieliła oba kra,e, a dopiero za’ 
kończenie wojny hiszpańskiej pozwo 
liłoby na rewizję caluści sytuacji. Sin 
sznie zdają sobie sprawę politycy 
francuscy, że te rewizje sytuacji po’ 
legałyby przede wszystkim na pod’ 
niesieniu żądań rewindykacyjnych.

Stąd też socjaliści, komuniści, część 
radykałów j polityków prawicy żąda 
ją dzisiaj udzielenia przez Francje 
•macznej pomocy Hiszpanii Republi 
kańskiej, orwarcia granicy i wysiania 
materiałów wojennych.

Żądanie to równoznaczne jest w 
istocie rzeczy z udzieleniem votum 
niufności min. Bonnet , oznacza na' 
wrót do polityki b. m ir. spraw zagr. 
Francji Delbosa.

Należy się spodziewać, że już nie* 
długo nastąpi rozwiązanie syruacji.

Minister Bonnet o otępiony
za stanowisko wobet PoJs ii

P A R Y Ż  (ar) W  prasie paryskiej 
ogromne wrażenie vv ywari artvkuł o 
sy tu a c ji polskooderiieckie, zamiesz’ 

-c-uny w niedzielnym numerze „Le 
Tem ps“.

Omawiając rozmowę min. Becka 
z Hitlerem w Berchtesgaden „Le
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emps“ w ostrych słowach krytyku* 
je mm. Bonnet za jego szkodliwe dla 
Francji stanowisko wobec Polski. 

Dziennik obawia sie, aby rezultatem 
Berchtesgaden nie była nowa ugoda

poIsko=niemiecka. Może tak być, 
gdyż min. Bonnet pozostawił Pols’ 
kę samą sobie i nie zamierza przed’ 
sięwziąć w tej sprawie jakichkolwiek 
kroków.

Ugoda ta, mówi „Le Tem ps“ by* 
laby dla Francji bardzo niebezpiecz’ 
na, gdyż zostawiłaby I I I  Rzeszy wol 
ne ręce do wspólnej akji wraz z AVJo 
chami w A frycę. W  ten soosób Fran 
cji zostałby jeden tylko sojusznik, 
znany z Monachium, Chamberlain.

Kategoryczne zadania 
Bluma

P A R Y Ż  (ar). Na łamach „Popu’ 
iaire’a“ ukazał się artykuł b. prem. 
Bluma, w którym ten gwałtownie za 
atakował rząd za politykę zagranicz 
r.ą i uderzył Da a,arm z powodu sy= 
tuacji hiszDańskiej-

Równocześnie doszło do prywatnej 
rozmowy Bluma z Dalad.erem, w 
której Blum miał postawić szereg cięż

Ijfailii w t a r l i  U B im im n it
w  Bochni i D ębicy

Przypuszczalny w ynik w ybo
rów sam orządowych w  Bochni 
przyniesie następujący podział 
m andatów: Lista Bioku Chrześ
cijańskiego (O zon) 14 mandatów, 
PPS. 7, Żydzi 3.

W Dębicy również przypusz
czalny podział mandatów będzie 
w yglądał następująco: Praca gos
podarcza (Ozon) 5 mandatów, 
Lista Chrześcijańska (chadecja, 
endecja Itd.) 4, PPS. 4. Żydzi 3.
Z innych miejscowości, w których 
w  dniu wczorajszym  odbyw ały 
się w yb o ry, brak jeszcze danych.

kich zarzutów swemu następcy oraz 
kategoryczne żądanie zmia™ polity 
ki w sprawie Hiszpanii.

„L ’Ordre“ informuje, iż Blum do* 
magał się od Daladiera. aby rząd 
francuski porzucił politykę nieinter’ 
wencii i przyszedł z pomocą rządowi 
republikańskiemu. „ L ’Oeuvre“ zaznn 
cza, iż przywódca socjalistyczny sta' 
rai się wywrzeć nacisk na nremiera, 
aby rząd fran< uski nrzybrał bardziei 
stanowczy ton w polityce zagranic z’ 
nej.

Powstańcy 7idoby!>
Tarragonę

B U R G O S  P A T . W edług otrzyma 
nych tu wiadomości wojska gen. Fran 
co zajęły Sierra de Queralt, oraz są* 
siadującą z tymi wyniosłościami do’ 
linę. Straże przednie znajdują się o5 
oecnie w odległości 2=ch kim od San 
tą  Coloma de Qu?ralt. Na odcinku 
tym posunięto się wgląb terytorium 
zaietego przez nieprzyjaciela o 17 ki 
lometrów.

B IL B A O  P A T . W edług doniesień 
z Saragossy dzis o godzinie 12 .j0  w 
południe, 5*ta dywizja nawarska pod 
dowództwem generała 1 abatista San 
chez wkroczyła do Tarragony. Inne 
oddziały znajdowały się w tym cza 
sie w odległości 13 kim na wschód 
od miasta na wybrzeżu i przekroczy’ 
łv rzekę Gaya pod Tamarit, wypie’ 
rając nieprzyjaciela w kierunku 
wschodnim.

P r o t e s t a n c i  w y s t ę p u j ą
pneciw hitl^rysmowi

B E F L IN  a i—inf. wł.). Z szeregu m iejsco 
w cśct dochodzą tutaj w cśc i o ostr/ch wy* 
stąpieniach pastorów protestanckich wr II l 
Rzeszy przeciw ko prześladowaniom religij* 
nym, W ystąpienia te nie ustają mimo sze* 
regu represji1, ja k ie  spadły na opornych. Na 
leży się spodziewać oficjalnego kroku władz 
przeciwko pastorom.

B E R L IN  (r). W  D ahlen w kościele pa* 
rafialnym  uw ięzionego pastora Niembllera, 
od było  się uroczyste błagalne nąbozeństwr 
w 47*letnią rocznicę jego  ubrodzrn. W  cza 
sie nabożeństw a pastor, zastenca Niemdl*

lera, wygłosił kazanie, niezmiernie ostro 
atakujące rząd hitlerow ski za prześladow a
nia relig ijne, za .ażącą niesprawiedliwość 
prawa niemieckiego.

Pastor m ów ił m. in .; „Pastor N iem óiler 
ni« został złam any długotrwał ,m  w:ezie* 
ulem. N ie chodził .ran. o to , aby  stwarzać 
nowego bohatera lub świętego, ale o stwier* 
dzem c bardzo smutnego stanu rzeczy. Che 
aażóy nawet pastor N iem óiler, znużony 

długotrwałą karą w ięzienia, odw ołał nawet 
sw oje dawne twierdzenia, to  cóż z tego. 
k edy prawo, które g łosi obecnie z trvbu>

nału sędziowskiego sędzia n'emgecki, nie 
jest już prawem sprawiedliwym.

C o warta kościół, który jg st skrępowa* 
ny zarządzeniami aum inistracyjnym i?

C o warta kośc5ół, który jest przedmio* 
tem lekcew ażenia ze strony zwierzchnich 
władz państw ow ych? T ak i kościół nic nie 
wrata. A le  nie bądźm y niewdzięczni i  przy 
znajm y, że kośció ł broni się wszelkimi si* 
łami przeciw ko zdradzie owoich ideałów  
wzamian za korzyści m aterialne".

—*O o —

/

/



2 KRAKOWSKJ KURIER WIECZORNY'

List g e n .  Żeligowskiego
d© marsz. Sejmy

Incydent na komisji budżetowe;, 
kiedy to gen. Żeliguwskiemu wbrew 
przepisów' art. 5 l ust. 3 odmówił 
przewodniczący komisu udzielenia 
głosu nie został zlikwidowany zapro 
szeniem generała na konferencję do 
premiera. Obenie gen. Żeligowski 
wystosował do marszałka sejmu któ 
ty jak wiadomo jest .stróżem reguła* 
minu, list treści następującej:
„Do Pana Marszałka Sejmu Rzeczy* 
pospolitej Polskiej.

„Panie Mamzałku! W  dniu 12 bm 
podczas obrad kom isji nad budże
tem ministerstwa spraw wewnętrz* 
nych, zwróciłem się do przewodniczą 
cego komisji z prośbą o udzielenie 
mi głosu dla uzasadnienia zgłoszę* 

przezemnit wniosków w spra* 
wie stosunku władz administracyj* 
nyojt do satrorządu gminnego i gro* 
madzk.ego na Wileńszczyźnie oraz 
L ,spraw ie wydaleń niektórych przed 
siawicieli duchowieństwa katolickie 
go na terenie województwa wileń* 
sliiego.

„Przewodniczący odmówił mi gło 
su. Uważam tę decyzję nietylko za 
niezgodną z regulaminem seimowym 
artykuł 51, ustęp 3, ale także za sta* 
wianie przeszkód spełnieniu mych o*

bowiązków poselskich, do których
należy krytyka posunięć rządu".

Łączę wyrazy poważania
(—) fen , Lucjan Żeligowski 

—

foik  m o ś c i  w t a t a c h
P ierasie skutki

P R A G A . W  krajach sudeckich od 
czuwa "ńę niedobór pewnych środ* 
ków żywności zwłaszcza masła i jaj, 
oraz owoców południowych, które 
w ogóle zniknęły z targu,

W  zrosła również cena nn których 
kategorii owarów zwłaszcza spożyw 
czych, nie tylko z powodu wielkiego 
popytu lecz również celem aostoso* 
wania cen do znacznie wyższych cen 
rynków niemieckich.

Brak surowca zmusił niektóre fab
ryki do ograniczeni i czasu pracy i 
do zredukowania załogi robotnicze).

„powrotu do m acierz”
Na Szumaw;e i Lesic Czeskim któ 

re Były zawsze w zimie tłumnie zwie 
uzane przez turystów czeskich panu* 
ia w tym roku pustki. A by dopomóc 
hotelarzom organizuje się z Mona* 
chiton specjalne wycieczki autobuso* 
we z gra+iscwym przejazdem.

Ludność niemiecka krajów sudec* 
kich odczuwa iuż teraz pierwsze sku 
tki „powrotu do macierzy".

MM  ! s r z q  W jo  Kanalii
M O N T R E A L . Pat. Indianie Kana 

dy rozpoczęli przygotowania na przy 
"fie króla Jerzego V I, który ma od* 

wiedzie jedną z ich wsi. Królowi na* 
jego czerwom poddani tytuł 

„wodza" i honorowe .mię. Jakim o* 
fćo jednak będzie pozostaje w myśl 
tradycji tajemnicą do ostatniej chwi
li. Król Jerzy przvwiezie jako dar dla 
Kanady swój portret i portret królo* 
wej. Portrety te będą zawieszone w 
sali senatu, gdzie znajdują się już 
portrety wszystkich królów Kanady 
z wyjątkiem portretu króla Edwarda 
V III.

Ostra Pita Anglii jo Janonli
LO N D Y N . Pat. „Sunday Tim es* 

pisŁ iż ostatnia nota brytyjska do Ja. 
ponii w stanowczy sposób przedsta* 
v, ia tanowisko W . Brytanii wobec 
polityki japońskiej w Chinach. Rząd 
biyty jski podkreśla iż trwa nadał 
przy polityce drzwi otwartych opai 
tej na układzie waszyngtońskim 9*ciu 
mocarstw. Rząd brytyjski odrzuca 
wszelkie usiłowania jednoironnej re 
wizji traktatów. zgadzając sie jednak 
: a wszczęci" rokowań w tej sprawne.

O z o n  zakłada
„C rd e n s ^ u ^ f

„Kurier Polski" donosi:
W  W ęgierskiej Córce w powie

cie żywieckim na wiosnę r. b. rozpocz 
na się prace nad wzniesieniem budyń 
kow, które pomieścić mają uniwei- 
sytet wiejski Ozonu.

Na ten cel sztab Ozonu zakupił od 
arcyks. Habsburga resztowke folwar 
czna w tejże wsi. Inicjatywa budowy 
wyszła od posła Zygmunta Dołlin* 
gera, członka sztabu ozonowego, by* 
lego starosty żywieckiego.

W  internacie, który powstanie przy 
uniwersytecie, bęclą skoszarowani na 
przeciąg kilkunastu miesięcy kandv*. 
daci na przywódców partyjnych O*. 
zonu.

Będą oni podlegali specjalnemu rc 
guiammowi. Kierownikiem, wy kia* 
dowcami i instruktorami mają być 
działacze sztabów i Ozonu.

Program wychowania i nauczania 
opai ty ma być na wzorach zagranice* 
nych, młodzież umundurowana me 
bedzie miała żadnego kontaktu z 
miejscową ludnością, a poza wykła* 
dami i pracami w uniwersytecie, po* 
zostały czas zostanie c mącony na 
Ćwiczenia fizyczne.

Uniwersytet ten ma być nazwany 
„Szkołą Rycerską". Podobno w ostat 
nich miesiącach sztab Ozony miał wy 
słać przyszłego „kierownika uniwer* 
syteto" dla odpowiedniego zaznaje* 
mienia się z podobnego typu zakł i* 
dami zagranicą, osobliwie w Niem* 
czech, gdzie istnieją zamknięte szko 
ły dla przyszłych gauleiterów, noszą 
ce dźwięczną nazwę „Ordensburgów" 
Nazwa ta pochodzi z czasów krzy
żackich, gdy zakon ten (O rden) wy 
rhowywał w swoich grodach przysz 
łych komturów i ich zastępców

„Politycznie nieloidni" rodztr
me matą p raw a  w jcbow y H w ć  s ip c h  dzi*ti

B E R L IN , (ar) W  ostatnim oficjał 
n m biuletynie wydanym pr;,ez nie* 
nneckie Mimst. Sprąw W ew n. 'est 
mowa — tym razem już całkiem wy
raźnie i bez żadnych obslonek — o 
tym, że Trzecia Rzesza będzie miała 
prawo odbierać dzieci rodzicom „po 
litycznie nielojalnym" i to nawet uc'e 
kając się do siły, jeśli me ma innego 
snosobu, oraz wychowywać je w du 
chu narodowo — socjalistycznym.

Stosownie do powyższego rozpo* 
■-.rdzenia ministra F-icka z dnia 27 
grudnia 1938 r. (biuletyn min. spraw 
wewnętrznych nr 1 str. 12) dzieci o* 
debmne od „politycznie nielojal* 
r.ych" rodziców będą oddawane do 
rodzin loialnj ch i pewnych dla rezi*

Anglicy © rozmowie
ml(M P u la  z Hitlerem

Obrady H, H. K.
Stronnictwa L i d m i ”

W arszaw a. W  niedzielę dnia 15 
bm. w godzinach rannych przed po
siedzeniem rady naczelnej Stronnic
tw a Ludowego, odbyło się 2 godzin
ne posiedzenie naczelnego komitetu 
wykonawczego pod przewodnictwem 
prezesa M R ata ja  w obecności prze
wodniczącego rady naczelnej Bruno
na Gruszki. Na positdzeniu omówio
no wnioski, m ające byc zgłoszo
ne na radzie naczelnej z ramienia 
N. K. W .

Jak  się dowiadujemy, wnioski 
te m ają swą treścią położyć kres 
rozDowszechnianym ostatnioplotkom  
w ersjom  i domysłom.

Obrady N. K. miały przebiek 
jednom yślny.

L O N D Y N . Korespondent dyplo* 
matyczny „Sunday lim e s "  zamiesz* 
cza dziś analizę rozmowy min. Becka 
w Berchtesgaden, którą ogólnie po* 
dajemy oczywiście z obowiązku 
dziennikarskiego.

Korespondent akcentuie, że kon* 
ferencja posiadała dwie czesi. W  mer 
wszej poruszono zagadnienia polsko 
niemieckie, a w drugiej ogólno*euro 
pejskie.

Kanclerz Hitler zapewnił min. B e 
cka, że nic md zamiaru dokonywać 
siła zmian, ani w Gdańsku, ani w 
Kłajpedzie. Kanclerz Hitler nie wy* 
wierał też żadnej presji na stronę poi 
ska, aby przyłączyła się do paktu 
antykomunistycznego. Problem P o 
morza nie był oczywiście dyskuto* 
\vany

Rozpatrując układ polsko*niemh c 
ki o nieagresji, kancl. Hitler zazna* 
zył, że układ ten należy przedłużył.
1 cz żadnych zmian i zastrzeżeń. 
tym celu min. Ribbentrop zjaw: s: ę 
w Warzawie.

Ze swej trony min. Beck wskazał 
w stanowczym tome, ze Polska nie 
mogłaby tolerować akji, skierowanej 
z Rusi Zakaryackiej przeciwko inte* 
gralności Folski. Kanclerz Hitler od

powiedział, ze niema żadnego wpły* 
wu na wypadki na Rusi Zakarpac* 
kiej.

W  dalszym ciągu kanclerz Htflci 
wskazał że rozpad wewnęrzny R osji 
Sowieckiej dokona się w przeciągu 
2—3 lat i dopiero wtedy Rzesza mo 
że myśleć o czynnej interwencji.

Kanclerz Hitler w Cierpkim tonie 
mówił o wypadkach w Rumunii, ak* 
centując że ktoś powinien zwrócić u- 
waat królowi Karolowi, by me pro 
wokowal zanadto Rzeszy. W  drugie; 
partii rozmowy kanclerz Hitler zaz* 
naczyl, że ambicją jego w r. 1939 
jest nowy podział kolonialny. W  
związku z tym dziennik angielski 
twierdzi, że kanclerz Hitler poruszył 
sprawę polskich "iclnń kolonial* 
nych.

Kanclerz Hi ‘ler dawał do zrozumie 
nia iż drżałby, bv z końcem br. do
szło do międzynarodowej konferen
cji kolonialnej, w której Rzesza uzy* 
skalabv wszystkie swoje żądania.

OD WYDAWNICTWA! 
prosimy o uregulowanie należnoś-cl 

z tytułu zaległel prenumeraty

mu, określonych lako „zuverlassige 
Kami li en" (to samo co po rosyjsku 
.jbłagon adiożnyje") albo też do m* 
atytucji wychowawczych narodowo 
socjahtycznych.

W ęgry korzą się
przedAdolfem Hitlerem

Berlin. W ęgierski m onster spraw 
zagr. Csaky udzielił wy wiadu „Ber- 
liner Bórsen Zeitung” z racji swei 
rozpoczynającej się 16 bm. wizyt} 
w Niemczech Streszczam y momen
ty zasadnicze

1) W  Niemczech zrodziło się we 
mnie przekonanie, że przyjaźń wę
gierska dla narodu niemieckiego 
je s t dobrze inwestowanym kapita
łem , bo chodzi tutaj o wielki naród 
i jeszcze większą przyszłość, której 
rozwój nie zawiera żadnych elem en
tów, nie dających się pogodzić 
z węgierskiemi nadziejami na przysz
łość.

2) W ęgrzy odzyskali w 1938 r. 
500 km kw. Zn mi w ęgierskiej i 
1,000.000 ludności Nie ma człowie
ka, któryby mógł sobie wyobrazić-—  
zapewnił min. Csaky —  ten sukces 
bez energicznej i świadomej celu 
postawy Adolfa H itJera. %

3) Cokolwiekby się na przyszłość 
rozegrało w naszem  sąsiedztwie — 
zakończył min. C sak y — żaden W ę
gier nie zapomni nigdy, w jak  sil
nym stopniu przyczynił się do 
wzm ocnieria W ęgier iakt, że tw ór
ca M ałej Entonty, Benesz, wycofać 
się musiał do Angl i i ze stworzona 
została możliwość ukształtowania 
się także stosunków węgiersko- 
czeskich na zupełnie innych pod
stawach.

Hi. M i  uiyiecnał du Berlina
Budapeszt (Pat) W ęgierski minis

ter SDraw zagran.cznych hr. Csaky 
odjechał w* niedzielę o godz. 13.15 
do Berlina. W  podróży te j towa- 
szą mirustrowi: sze* gabinetu raaca 
Bartńoldy, S2ef wydziału politycz
nego radca Kuhl i szef wydziału 
prasowego radca Ullem-Peviczky

Na dworcu żegnał m inistra hr. 
Csaky poseł Rzeszy i poseł włoski 
hr. Yinci.
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EKSPANSJA JAPONII
znpttift W s c h ó d

Niema impenum bez kolonii i bez 
podbitych i ujarzmionych krajów, 
którym  zazwyczaj narzuca się... kul3 
turę, a zabiera się bogactwa naturah  
te .  Kraje kolonialne wielkich irnpe* 
riów leża przeważnie w A zji. Toteż  
wszystkie prawie i mperialistyczne 
państwa z przeszłości i terazniejszoś3 
cj daza do legendarnej A zji. N a dro 
gach prowadzących do A zji i na jej 
ziemiach odbywa się wyścig mo= 
carstw o potędze światowej. Tam  
zmierzają obecnie, nie oficjalnie. irn> 
p realistyczne zamiary faszystów3 
_kich Niemiec i W io ch , tam bowiem  
leży źródło potęgi gospodarcze, A n 
glii, Francji i  Holandii.

Nie osiągną panowania nad świa3 
tam ci, co wydali już dawno wyrok 
na wszystkie demokracje doooki m> 
zajmą pozycji tych „zgniłych demo: 
kracji“. W o jn a imperialistyczna i ko 
lomaina która zaczęła się w r. 1914- 
tym nie wygasła, podsycają ją wciąż 
hitleryzm niemiecki, faszyzm włoki i 
niilitąryzm japoński. Rozumie się, ~e 
europejskie państwa totalne starają 
się na razie wzmocnić swoje stanowi 
ska przy pom ocy coraz to  nowych, 
małych ale ważnych zdobyczy, wyr* 
wanycl. drog? pokojow ą państwom  
zachodnim, a które stanowią dość 
poważne punkty na skąd posunięć 
totalnej zdobywczości. W iększe pos3 
tępy robi kontrahent faszystowskich 
imperializmów Japonia, której sys3 
terj rządzenia i po części organizację 
gospodarczą cechują te same metody 
co systemy W łoch  i Niemiec. Łączą 
jf, z nimi główne pewne zamiary 
o charakterze międzynarodowym. 
Totalizm kraju W schodzącego Sło
ńca" okazał się bardziej zaborczy i 
więcej do zaborczości przygotow ary  
idź totalizm ,-g o  partnerów. Nie usta 
ia jego wojny, aneksjonizmy od wie 
lu |uż lat.

Japonia pragnie sama tylko „opicr 
kować się" A zją, głosząc hasło „Azja  
dla A zjatów ". Stąd otaje sie zroza- 
miałvm dlaczego Japonia nie wypo3 
wiedziała wojny Chinom, bo wojnę 
prow aazą tylko dwie równe co do 
suwerenności obiektywne] strony, ja  
[ onia natomiast chce narzucić Chi3 
nom swe „dobrodziejstw o", a skom  
ci nie chcą go przy jąć widzi się „unii 
szoną" narzucić je gwałtem Zbed- 
n>m jest wykazywTać że ostatide za3 
wojowania Chin jest aktem najśmiel 
szej agresji ze strony Japonii. Nie bę 
dąc sama pewną swych pozycji na 
Dalekim W schodzie, mimo że Man 
dżukuo, Korea już całkiem podlega3 
ją Tokio, Japonia szuka daiszego o» 
parcia w głąb Azji, dla ostatecznego 
zabezpieczenia swych interesów gospc 
darezych koncentrujących się dotycli 
czas koło wybrzeży Chin. Tak jak 
Japonia wyprzedziła swych partne 
rów  ^uropejskicn % paktu antykonm- 
nistycznego iw agrez.ach wojennych, 
tak stale przoauje w coraz nowych 
napastliwych przedsięwzięciach cha
rakteru gospodarczego, nie ograni 
czających się tylko do samej Azji. 
Dumping, przy którvm  japońska po 
lilyka gospod ircza trw a od lat, zale
wa wszystkie kraje azjatyckie stwa3 
rzając niebezpieczną konkurencję dla 
Anglii, Francji i Holandii na terenie 
Azji, a sięga też do Ameryki Półno3 
cnej i Południowej. Spcjalnie odczu  
w'ają Stany Zjednoczone A m . Póln. 
gdzie dumping konkuruje z powodzc 
niem z wielkimi przedsiębiorstwami 
amerykańskimi w kórych przy całym  
ich bogactwie lozmachu i możność.

konnurencji, taniość tow arów  :apor= 
skich wywołuje nieopanowane zde3 
nerwowanie.

Japonia znajduje się coraz więcej 
wśród niezadowolonych wrogich są3 
siadów. Znane jest sensacyjne oświa 
dczenie amerykańskiego senatora Pit 
imana, zawierające pięć punktów z 
których pierwsze dwa świadczą o nie 
chęci narodu amerykańskiego wobec 
i 2 ądu japońskiego i niemieckiego; Ja  
j onia zawdzięcza to zarówno swem 
dumpingowi jak i kampanii chińskie; 
Niemcy zaś niepłaceniu długów aus
triackich i antysemityzmowi.

W spółpraca Japonii i Niemiec u wy 
datnia się nie tylko na gruncie polity 
cznym i nie tylko pod względem... 
sympatii międzynarodowej do nich. 
Przedstawiciele Kruppa w Japonii 
wzmacniają przyjaźń pomiędzy tymi 
dwoma totalizmami, swrmni nader 
korzystnymi transakcjami sprzętu 
wojennego. T ak ie  rola W ło ch  jest 
dostatecznie wyraźna: mówią o rntj 
najlepsze sam oloty włoskie sprzeda3 
r.e Japonii. Niemieckie armaty i wio 
skie sam oloty idą wszędzie razem. 
Hiszpanii gen Franco, w handlu z 
państwami bałkańskimi i na frontach 
chińskich.

N ic dziwnego, że ta nierozerwal
ność w stosunkach handlowych do
prowadza do częstych manifestacji 
przyjaźni politycznej tych trzech 
państw z „spółk> antykomunistycz
nej' . D obre interesy gospodarcze ja 
kie Niemcy i W ło ch y  robią na Dale 
kim W  schodzie pokry wają ich na ra 
zie w^ipliwe, kredyty dla powsmn3 
czej Hiszpanii, krajów arabskich i 0 3 
gromne wydatki na propagandę we 
wszystkich częściach świata. Japonia 
sama nie trzyma się ściśle linii politY 
ki zbrojeniowej □ ile tylko możliwym  
je&ł w naszych czasach jakikolwiek 
militaryzm bez polityki zbrojeniowej 
w gospodarce.

D obrze rozwinięta Przemysły -a- 
pońsKie szukały zysków także speso  
bami pokojowym i, wybierając sno 
sób ,zdonipingowania“ wszystkich 
możliwych rynków. T o jednak w ci 
le nie zaspokoiło decydujących czym  
1 .ków w społeczeństwie japońskim. 
Głównymi inicjatorami wojny r h i ń -  

skiej są pewne kliki wojskowe, ktń3 
re jako na,ważniejszy argument gos
podarczej konieczności zdobycia no: 
wych dem wysuwają niezwykle gę 
ste zaludnienie Japoi. , 1 Ksiażęta ja
pońscy zajmujący jednocześnie pier3 
wsze miejsca wśród magnaterii japon  
skiej nie tyle jednak troszczą się o 
swą luaność Ile o ródła wielkich do 
chodów  jakie czerpać można z Chin, 
które zamienić chcą w drugie Indie

I dlatego mimo ogromnych i to co 
raz nowych trudności jakie rodzą się 
w JaDonii w wyniku wojny chińskiej 
(zw yżka cen artykułów pierwszej po 
trzeby, spowodowana trudnością d r  
wozu, ogromne niezadowolenie lud3 
ności zmuszonej do coraz większych 
wysiłków itd .) — sfery rządowe są 
zdecydowane przeprowadzić swój 
„program  chiński" do końca. Ponie
waż jednak celem tej w ojny nie jest 
żadna satysfakcja militarna ani też 
rozwiązanie problemu emigracji lud 
ności japońskiej, lecz przede wszyst
kim ekspanzj 1 gospodarcza na szero 
ką skalę, jest zatem praw dopodob3 
nym że Japonia utrzyma ewentualnie 
wzmocni swą działalność na terenie 
północnych Chin, dążąc bardziej 
gwałtowme w kierunku nołudnio- 
wym i w głąb kraju.

Tu właśnie ctekaję Japonię niesjM) 
dzianki, Am eryka i W . B  -ytania któ  
re uzgodniły ostatnio wspólny plan 
działania przeciw państwom total
nym, — co było widocznym celem 
podróży b. min. Edena do N . Jorku  
— w ystąpily jednocześnie z udziela3 
niem now ych kredytów  dla rządu 
Czang-K łkSzeka który wzmacnia o 3 
becnie swoje pozycje na południu. 
Uniedostępnienie Japonii południc3 
wych mórz Chin leży nietylko w in: 
teresie A ngli. ale także i \me-yki 
dla której wzmocnienie pozycyj Ja 
ponii na Pacyfiku nie jest szczegół3 
nie miłe.

Ekspanzja Japonii w kierunku po3 
łudnmwych Chin zagraża oczywiście 
bardziej bezpośrednie Anglii, Fran
cji i H olandii Udzielenie Chinon, 
kredytu to tylko pierwszy krok W .  
Brytanii i U S A  w kierunku zwalcza3 
nia zaborczego imperializmu japoń3 
skiego. Stanowczość Angin i St. Zje ■ 
dnoczunych nie przyczyni sie i“dnaK 
do rychłego -anieehania przez Japo3 
nię dalszej kampanii znajdującej sir 
dopiero w połowie drogi. Punkt kul 
minacyjny ekspanzji japońskiej w 
Chinach leży w przyszłości 1 p^w3 
nym jest, że o losm jej zadecyduje 
tylko w o: la. od której zapłonąć ino 
że cały Daleki W sch ód .

S. Sergiusz

N a j p i ę k n i e j s z y m  I irwatym 
podarkiem  Jast tylko
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„ F a lń r g  a“
prtea rozbiciem
N ow y Rok przyniósł dla O . N R „Fa

langi" gorzkie rozczarow anie. Po niefortun 

nych występach tego ugrupowania w wy

borach cl o ciał samorządowych, nastąpił o- 

kres załamania s ę ideowego wśród człon

ków. którzy masowo przechodzą do Zwiąż 

ku M łodej Polski, bądź też dd grupy O. N 

R t. zw. popularnie „Rossm anow ców ". N i 

dodatek w kierownictwie „Falangi" zarysc 

wuja się głębokie różnice taktyczne pomię 

dzy p. Piaseckim , a p. Staniszkisem, który 

dążył do pogodzenia się ze Stronnictwem 

Narodowym, czemu przeciwny jest wódz 

„falangistów" p. Piasecki.

Pbiskii ŻElazir droższn
nii zagranicą

w kraju
Katowice. Jak wiadomo zakłady 

tizynieckie otrzymały \y Syndykacie 
Hut Żelaznych kontyngent dla ryn3 
ku krajowego w wysokości 16%  
Obecni i  dawni członkowie Syndyka 
tu doszl do przekonania, iż Trzyniec 
produkując o 30 — 40%  taniej niż in 
ne huty może jeszcze więcej eksporto 
vać, niż dotychczas.

W  kołach gospodarczych pydno3 
sza w związku z tą decyzją iż b iłob y  
BBai - -  ----------------- — — umm

absurdem ekonomicznym, gdyby ta
m o produkujące huty sprzedawała- 
ca granicę, a rynek wewnętrzny był 
obc.ążony konsekwencjami starych 
urządzeń hut i wysokich kosztów ad 
mii stracyinych.

Czytajcie
prasę demokratyczną

Mimachodtm

Robimy porządek
Smutnej pamięci! tradycje zaborów  tkwią 

jeszcze w Polsce często — gęsto W  b. za
borze tosyjsldm  „iotuncow o często możemy 
usłyszeć jak  te  ładni,- i dobrze, a przede 
wszystkim tanio było za „ruskiego", najbar 
dziej’ jednak im ponuje pew nemu gatunkowi 
ludzi „niemiecki porządek*. N ie podoba się 
komuś coś —od razu wszystko ipali na brak 
zdolności wśród Polaków . N iem iec! Tcnbjr 
zrobił inaczej, lepiej. N łc też dz.-rnego. że 
w rezultacie czytamy w prasie takie oto  ko 
munikaty, będące sm uuijm  dowodem men* 
tu In ości pewnych sfer.

Cieszyn. Sąd Okręgow y w Cieszynie 
skazał Pawła Bathelfa z W apienie/ na 7 
miesięcy więzienia za wy graianie się wy
razami: „gdy H itler j.rzyjdz.e do Polski 
— to zrob/ porządek*

Bydgoszcz. Sąd Okręgow y w- Rydgosz 
czy skazał Pawła G ołębiow skiego, rzeż- 
nika który w jed nej z restauracji, będąc 
lekko podchm ielony, w ykrzykiw ał: „gdy 
H itler przyjdzie — to dopiero pokaże 

. — na 4 miesięcy bezw zględnej* aresztu.

Grudziądz. Sąd o  odzki w G rudzią
dzu skazał Frydę źzołkow ską na miesiąc 
bez względnego aresztu j  20 złotych grzy
wny za wyrażanie s ię : „nie cieszcie się - 
niedługo przyjdz e H itler i zrobi porzą

dek, b o  w Polsce nic ma poiząduu"
Jeśl£ chodu za . o „porządki n.emieckte. 

to może tych parą słów będzie promieniem 
światła dl» tych z doh. i z góry, którzy w 
Hitlerżc widzą ratunek P o lsk i-

„Wraz z wzmożoną akcją propagand-, 
wą wśród N iem ców, zamieszkującycł 
Stany Z jednoczone A . P.. ukazała się 
tam broszura.wydana: w języku angiel
skim p. t. „Prawda 0  Polsce" N a okład 
cc broszurki znajduje się mapa Polski 
której W elk o p o łsk a  i Pomorze oraz 
Śląsk nałezą do Nteu\iec, tereny zaś 
wschodnie Rzeczypospolitej aż po Siedi 
cc, D ęblin  i  Łomżę przyznano U kraiń
com, W ileńszczyznę wreszcie ofiarow ano 
B ia ło ru s io m " .

S a p i e n i i  s a t

(mir.)

G I L O T Y N A

A L F O N S  R E D I V I V U S >

jeden alfons, nóżki na stół.
T o  znieść można, proszę panral 
A le w ytrzymaę trzynas.u,
Na to trzeba być Hiszpanią.

a l w i n

i
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hitlerowskie w PolsceMundurki
W  zabudowaniach parafii ewange 

l.ck itj św. Mateusza w Łodzi w mu- 
szkaniu pastora odbywają się „aoeł- 
le“ organ’ -.acji dziewcząt istniejącej 
przv „Voiks\erbandzic“. Na dziewa 
częta nakłada się obowiązek przyby 
waniś na zebrania w białych bluz* 
kach, ciemnych spódniczkach z kra* 
watem na szyi — a więc w urzędo
wi ym stroju... hitlerowskiego „Bund 
Deutscher M aedel“, oficjalnej órga- 
nizacji I I I  Rzeszy.

Pis_ąc o  tym „Der Deutsche W eg 
weiser" podkreśla, że miejscowy pa- 
stor nie uważa nawet za potrzeb ne 
ukrywać faktu udzielenia swego lo- 
kalu jako miejsca zebrań organizacji 
polityczne j.

T ak  jest a nas...
A  w Niemczech? Zakazy wysiedlę 

nia, napady na świeilice polskie, ter- 
rorystyczna uziałalność „nieznanych 
sprawców", oto codzienny chleb lud 
ności polsk lej.

Czy to powolne wprowadzanie 
mundurków, żądanie wprowadzenia 
podręczników narodowo — socjalis- 
tocznych do szkół niemieckich w 
Folsce itp. nie rpzypomina zbytnio

P R A G A . (C entr.J Kierując się dą’ 
ieniami do wycofaniu się państwa z 
przedsiębiorczości prywatnej która 
to wytyczna już dawniej ustalona z o 
stała przez parlamentarną kom isję o- 
szczędnościowo — kontrolną, rząd 
czechosłowacki posranowił sprzedać 
znaczną część dotychczasowych swo- 
ich uddałów w Berneńskiej’ Fabryce 
Broni (C esko — Slovenska Zbrojoy 
ka, Spółka akcyjna w Brnie). Na po 
siedzeniu rady ministrów, odbytym 
w dniu 10 stycznia postanowiono 
sprzedać znaczniejszą część akcyj te- 
go towarzystwa, będących w posia* 
aaniu państwa specjalnemu konsor
cjum, do którego należą Fabryka a5 
n.unicji „£xplosia“ i „Kolej Północ- 
na Ferdynanda* jakoteż z nimi zwią5 
zana grupa bankowa Banku Przemy
słowców (Zivnosteńska Banka), An 
glo-czechosłowacki Bank i Praski 
Bank Kredytowy oraz Czechosłowa
cki Bank Agrarny’. W raz z dotych
czasowym drugim wielk-m akcjona
riuszem Zakładami' Skody wytworzo 
na została prywatna grupa większoś
ciowa, która od państwa przej nv.jc 
kierownictwo tego przedsiębiorstwa.

Dotychczas państwo miało więk 
szość akcy j; obeeme państwo będzie 
akcjonariuszem mniejszościowym 
Przez wiązanie się wie||ich grup wy
żej wspomnian /ch tworzy sie wielki 
trust przemysłowy którego interesy 
handlowo — produkcyjne będą do
pełniane wzaiemnie. Przy udziale k o  
lei Północnej Ferdynanda, stanowią
cej poważną bazę węglową tej współ 
pracy organizowany jest wielki odci
nek czechosłowackiej produkcji prze 
mysłowei Odpowiednia konstrukcja 
finansowa i szerokie ramy produkcji 
i zbytu dają uczestnikom nowe moż
liwości współpracy.

Czechosłowacka Fabryka Broni u 
Brnie dysponuje kapitałem 120 m>lio 
nów Kcz, z czego dotychczas w po
siadaniu państwa było 77 proc.; resz 
ta należała do Zakładów Skodv. „Ł x 
p!oisa“ spółka akcyjna dla wvrobu 
materiałów wybuchowych, posiada 
kapitał 60 milionów, na który skła
dają się udziały syndykatu krajowe 
bp. do którego należą: Bank Przemy 
słowców, Bank Agrarny i T o  warzy

metod gdańskich?
Co na to nasze władze?

Za wiorarn Rzeszy „Juifeier
W  istniejących przy Każdym z uni- 

V, ersvtetów polskich skupieniach stu 
dentów niemieckich (obywateli pol
skich ) występujących na zewnątrz 
pod nazwą „Verfin deutscher Hoch- 
chueler" odbywała się rok rocznie 
„gwiazdka'* (W óinachtsfest), groma
dząca wszystkich członków danego 
skupi :nia.

^  okresie ostatnich świąt uroczy
stości „gwiazdkowe" me odbyły się

Warszawa. Władze dewizowe wpa 
dły na ślad b. pomysłowego szmu- 
glu dewiz. Jak  się mianowicie udało 
ustalić, celem przeprowadzenia szmu 
glu dewiz niektóre przedsiębior
stwa importowe nabywały towary za 
graniczne loco W arszawa i takie też 
wystawiano faktury. Opłata jednak

siwo chemiczno — metalurgiczne. 
spółce zaangażowany jest również 
Imperial Chemical Industries, Lto, 
Londyn, który w r. 1931 przej 
udział grupy Dynamit — Nobel.

(Niewinna ta wiadomość czeskiej 
agencji „Centropress" w istocie rze
czy oddaje zasadnicze zmiany gospo 
darcze, odbywające się w Czechosło 
wacji po poddaniu się dyktatowa m 3 
nachijskiemu. W  dawnej Czechosło 
wacji większość przemysłu zaopatru
jącego państwo w narzędzia obrnoy,

Zakupiona przez W łochy celem to 
zbiórki na złom „Polonia" odbywa 
już pod italską banderą swą ostatnią 
podróż. Fakt snrzedaży statku na 
złom za granicę nie przestaje budzić 
zrozumiałego zainteresowania w ca
łym kraju. Podnosi się obecnie, iz 
v /dział hutniczy Ministerstwa Prze
mysłu i Handlu zachowywał się w te, 
sprawie biernie, ehociai w myśl zało 
zeń polityki surowcowej powinien 
był w odpowiednim czasie sprzeci
wić się sprzedaży „Folonii** W ło 
chom, zwłaszcza wobec tego, że Pol
ska stale importuje poważne ilości 
złomu. Jak zaś wiadomo, głównym

„Berliner Tageblatt** w obszernym 
artykule, poświęconym Śląskowi Hul 
czyńskiemu stwierdza m. in. liPimec 
ki chaiakter tej ziemi. Twierdzenie o 
tym jednak pozostaje w sprzeczności r, 
mapą niem-ecką Spetta, opracowaną 
na podstawie spisu z 1910 r„ wykazu 
jącą polski charakter tego obszaru, 
jak  również z mapą językową wyda
ną w 1922 r. przez niemiecką firmę 
wydawniczą Andrea pt .„Sprachen- 
karte von Mitteł-und Oberschlesien"

zosiały one zastąpione tzw. Julfeier, 
tzn. urocz ystościa starogermańską, 
pogańską. Organizatorzy tej nowe- 
w życiu studiującej młodzieży nie
mieckiej imprezy wyjaśniali, że no
wa uroczystość została wprowadzo
na za przykładem Rzeszy, gdzie 
„gwiazdka" została w/ roku bieżą
cym zlikwidowana.

Jako rzecz charakterystyczną nale 
ży tu podkreślić, że od organizowa
nia „Julfeier" i brama w nich udziału 
rue uchylają się nawet młodzi N,; m- 
cy; studiujący... teologię!

z tytułu frachtów kolejowych przy 
przewozie np. z Gdyn do W arszawy 
nie wpływała w żadnym wypadku 
do kas FK P. Transportem bowiem 
z za granity (głównie z AngLii) zaj
mowały się przedsiębiorstwa niemiec 
kie, w związku z czym povrstawah 
nowe zamrożenia należności za prze

była zetatyzowana. Państwo bronko 
dostępu do tych przedsiębiorstw ka
pitałom obcym, szczególnie niemiec
kim, i sprzymierzonym z nim angiel
skim (Imperial Chemica1 luoustries 
i francuskim (koncern Kuehrmana).

Monachium z tego punktu widzę* 
nia oznaczało gospodarczą kapitula
cję Czechosłowacji. Obecnie podane 
fakty przedstawiają częśc- tego pro
cesu, zachodzącego w całości pań
stwa czechosłowackiego).

żiódłem dostawy ztoinu jest rozbiór
ka starych statków

Okazuje się tymczasem, iż W spół- 1 
nota Interesów, jako właścicielka sto 
czni gdyńskiej nie chdału kupić „Po 
lonii" mimo ofert linii Gdynia — A- 
meryka. W spólnota tłumaczyła się 
mianowicie brakiem urządzeń niezbę
anych w celu lozbiorki. Budzi to tym 
większe zdziwienie, iż przy pomocy 
gorszych urządzeń niż te, które posia 
aa stocznia gdyńska nasza marynar
ka wojenna przeprowadzała — jak 
wiadomo — b. korzystnie rozbiórki 
starych statków.

Mapa ta wykazuje, że Polacy stano
wią 48 procent ludności Śląska Hub 
czyńsk:ego a Niemcy 10 procent.

A zatem nieznajomość rzeczy, czy 
próba fałszowania rzeczyw’stości?

W tej sprawie nlsma dyskusji

(Z A P ) Znane są uhwaly zjazdu 
chorzowskiego nauczycieli niemiec
kich, domagających się wprowadze
nia do niemieckich szkól mniejszoś
ciowych w Polsce podręczników na-

iYlussolini wojsk
z Hiszpanii nie w y co fa

L O N D Y N  (P A T ). Rzymski kores 
pondent „Tifmesa" zaznacza, że zaró
wno kola włoskie, jak i niemieckie o- 
świadczają, że rząd wioski nie udzie
lił żadnych nowych zapewnień, co do 
wycofania ochotników włoskich z 
Hiszpanii.

Wspomniane koła podkreślają, iż 
M ussolini udzielił oonowie zapew
nień, że dopilnuje, aby wszyscy kom 
batanci włoscy opuścili Hiszpanię z 
chwilą, gdy walka zostanie zakończo-

wóz kolejowy. W  ren sposób war
szawskie firmy importowe przesyła
ły za granicę w dewizach pełną nale
żność za rowar za transport aż do 
samej W arszawy, a tymczasem opla 
ty frachtowe pozostawały nieuchwy
tne (po stronie niemieckiej). Gdyby 
zaś importowano towary loco G dy
nia me trzeba byłoby wywozić z Poi 
ski cennych dewiz za granicę na opla 
cenie transportu z  Gdyni do W arsza 
wy, a poprostu -mporter opłacałby 
fracht polską walutą do kasy kolejo
we,.

Firmv krajowe, które stosowały 
ten proceder szmuglowania dewiz, 
pociągnięte zostaną c!o odpowiedział 
ności. Ogółem zdołano w ten sposób 
wyszmuglować ok. 6 milj. zł. Trzeba 
dodać że drogą tych manipulacyj an 
gielskie firmy, powierzając transport 
do Polskl przedsiębiorstwom niemie 
cl >m, odmrażały naszym kosztem 
swoie należności w Niemczech

Straty w zapasach dewizowych, ja 
kie ponieśliśmy mamy do „zawdzię
czenia “ raz jeszcze sprytowi Angli
ków* i Niemców, którym niestety po 
dały pomocną dłoń firmy krajowe

Grudniowy n u m er  
„Okolicy Poetów “
U kazał się grudniowy (nr. 39) zeszyt 

pi ma literackiego „Okolica Poetów**, pod 
redakcją Stanisława Czernika. Prócz arty- 
kułu wstępnego pióra redaktora, pt. „Prób* 
na analiza wierszy autentycznych", znajdu
jem y utw ory poetyckie J .  B , Ożóga, T . 2 a . 
l ieja, Cz. Janczarskiego, M . Czerkaw sktcj,

T . H olu ją St. Piętaka, Fr. Surów ki, J .  
A  Frasika. W . Gw oździcwskiego, A . Jantvs 
Połczyńskiego, przekłady z Eino Le-na — 
Staffa Finlandii — i z A nny de N oailles, 
A lfreda Douglasa oraz Spraw ozdania i Z a
piski K artę tytułow ą zdobi drzeworyt P a
wia Stellera.

rodowo — socjahst/cznych. Obecnie 
sprawę tę podejmuje „B ernner Tage 
blatt '* pisząc że szkoły niemieckie w 
Polsce odczuwają brak nowvch pod
ręczników.

„Berliner Tageblatt-' Swymi pozop 
me naiwnymi uwagami pragnie wy
ciągnąć stronę polską na dyskusję, 
której zagajenie dal wspomniany 
zjazd w Chorzowie.

W  tej sprawie jednak dyskusji nie 
ł  ec^z.r.

Bi'- ' -M miMKiW m B O U B a jM I

K a p ra l niemiecki ogum ią
uecJioiłowfikci przemy* zbrój ani

Ppzesznunglowano dewiz na E miMm złoty-.!:
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„Polonia" sprzedana S f lr t s r
•ta rozbiórkę

Próby fałszowania rzeczywistości
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Przed nowa rewolucja
v  dsłedsini® im u !

W  całym . św iece śledzone są z Wielkim 
zainteresowaniem dalsze prace naukowe w 
dziedzinie fotografii kolorow ej. Po pierw
szych próbach zaczęto już w różyć całkow i' 
ty upadek film u oiałoczam ego. B yło  to je* 
dnak dotychczas przynajm niej przedwczes
ne. Jedyną poważną przeszkodą bow iem  w 
popularyzacji filmu barw nego było  podro- 
żenie kosztów produkcji i kopiow ania. Ame 
rykańskie wytwórnie w ysyłały zawsze dc: 
poszczególnych państw zaledwie dwie kopie 

fijm u barwnego, gdyż kopiow anie negatywu 
ejst rzeczą trudną i kosztowną. T o  też ucze 
lu i fachow cy europejscy zabrali się energi
cznie do ulepszenia filmu kolorowego.

Badania zostały ostatnio uwieńczone bar 
dzo pomyślnym wręcz rew elacyjnym  rezul
tatem w postaci film u trójbarw nego A gfa— 
Pantachrom — \ erfahren nadającego się dhj| 
bezpośredniego kopiowania, zupełnie jak 
f Im bialoczam y bez podrażania kosztów 
wyw oływ ania i bez potrzeby przeprowadzę* 
nia zm iany dotychczasowych urządzeń tech 
nicznych.

N a urządzonym niedawno przez Niemiec 
kie Towarzystwo Badań Fotograficznych po 
kazie w Berlinie, nową zdobycz techntki za 
prezentowali prof. dr. Eggert j  dr. G . Hey- 
mer. Zebrane audytorium fachow ców  odnio 
sio się z entuzjazmem do nowego systemu 
kopiow ania filmu trójbarw nego, a ogólne 
zdum ienie wywołały obrazy w kolorach od

dające wiernie rzeczywistość. Tw órcy fil
mów naukowych i kulturalnych niebawem 
skorzystają z now ych zdobyczy techniki fil 
mu kolorow ego i przystąpią do nakręcania 
szeregu filmów. Dzięki nowo wynalezionemu 
systemowi rokuje się ijim om  kolorowym 
wielką przyszłość.

—oQe—

I m  tej? Fjłff
Prasa brazylijska b ije  ostatnio na alarm 

z powodu katastrofalnie nikłego stanu po 
lew ów  morskich. D oszło do tego Ze nad
brzeżne miejscowości! brazylijskie uii mo
gą wskutek b iaku ryb pokryć norm alnego 
zapotrzebow ania rynkowego. Przyczyną te 

pgo stanu ma być podobno kawa. W  latach 
ubiegłych nadmiar zbiorów kaw y rzucono 
do morza, chcąc w ten sposób zachować 
opłacalność plantacji kawowych. N ie zasia 
now iono się nad tym, że ten absurdalny 
„system gospodarczy" okaże się katastrotai

-m dla innych dziedzin gospodark' bra- 
' V ’iijsk ie jr

a ..

Festsarafujw od sta lat
7 stycznia b i upłynęło dokładnie sto lat 

od dnia w którym  w Paryskiej Akadem ii 
Nauk Ścisłych opisano i. zademonstrowano 
w ynalazek apararu fotograficznego

W łaściw ie mówiąc sama idea fotografii 
zasadniczy je j szczegół. — „łapanie" oświct 
lcnych  przedm o to  w przez mały otworek 
w ycięty w kwadratowym pudle, znany byl

już w X II I  stuleciu. Przeszło jednak pięć 
wieków zanim udało się w ynaleźć chemicz
ny sposób utrwalania na płycie obrazów  
złapanych przez tzw. camera obscura. U da 
lo się to Ludwikowi Daguerre do spółki1 z 
jego  rodakiem  N iepce.

Pierwsze aparaty fotograficzne pomysłu 
Daguerre i N iepce ważyły 6,5 kilogram !. R-

Spis ludności w Z- $ .R. P.
15 ibm,. rozpocznie się ogólny spis ludno

ści w R o sji Sowieckilej przy udziale zwerbo 
w anych w tym celu 500.000 o só b . Praca nad 
spisem ma być ukończona do 23 bm w mia 
Stach, a do 26 bm. po wsiach. O  ile  wszy
stko pójdzie gładko, za kilka miesięcy bę
dzie wiladomo ilu  faictycznie mieszkańców 
posiada Z S R R , o ile spis pójdzie gładko,

gdyż poprzednia próba dokonana 6 stycznia 
1937 r. nie udała się j  w yniki spisu ludno
ści zostały uznane za fałszywe. D o  wyni
ków obecnego spisu ludności p -zywiązuje 
iząd sow iecki użą wagę, gdyż faktyczn e 
n,e wiadomo, jak  się przedstawia statystyka 
dem ograficzna R osji ile  że ostatnie dane sta 
tystyczne cyfry pochodzą z roku 1926-go,

Dziwne zamki
w G !̂aAs! u

9 stycznia ukaizaly się w sprzedaży now i 
znaczki poczty gdańskiej. Je st to seria „his
teryczna" wydana z okazji 125*ej rocznicy 
opuszczenia Gdańska przez zaołgę francus 
ką , przyłączenia tego miasta do Prus. N o 
wa sena obejm uje cztery znaczki o wartości 
5 , 10, 15 j  25 Eenigów.

N ależy zw rócić uwagę na charakterystyce 
ne napisy na tych znaczkach mające wyra
źne cechy natury przeciw polskiej. N a je d 

nym czytam y: „1577, klęska Stefana Batore 
go pod W islou jściem ", na innym znowu 
„1814. Gdańsk znowu prus:k “. Zresztą gdań 
ska półurzędówka™ , V-orposten“ bez skrupu 
łów4 przyznaje, że chodziło czynnikom gdau 
skim przy donorze historycznych rysunków 
o odpowiedź na serię polskich znaczków hi 
storycznych jak a  się niedaw no ukazała, a w 
której parę znaczków zawiera rysunki wz ę 
te z historycznych mutywów gdańskich

gdy uprzemysłowienie hraju b y ło  jeszcze w 
pow jak ach ; spis wykaże też, jak, jest isto
tny przyrost naturalny ludności; w 1926 r. 
liczba mieszkańców Z SR R  w ynosiła 147 Łif 
lionów .

Rząd. sowiecki twierdził, że rocznie przy
byw a R o s ji 3 mMiOny lud zi; gdyby tak by le  
istotnie, to  Z S R R  musiałby liczyć dzisiaj 
183 miliony mieszkańców. Statystycy sądzą 
jednak, że cyfra ta ejst przesadzona. W  r. 
193/4 przy w yborach delegatów do W C K  o- 
parto się na cyfrze 170 milionów.

ly to ciężkie pudla drewniane, prawdziwe 
mastodonty w porównaniu z aparacikami 
dzisiejszym i które mieszczą się z łatw ością 
w kieszeni. W ów czas prymitywny aparat fo  
tcgraficzny funkcjonow ał bardzo w olno: na 
wet przy pełnym ośw ietleniu ">łonecznvn» 
trzeba było wytrzymywać o łrek t fotograto 
wany 20 do 30  minut przed obiektyw em ; 
d zisjaj dla sfotografow ania wystarcza uła
mek sekundy.

O d 1839 roku do dzis a j sztuka fotografi- 
wania posunęła się olbrzym io naprzód; od 
łatwo blaknacych fclo grałii przeszliśmy dzi 
s;aj do sztuki film ow ej, do um iejętności fo 
tografow ania w barw ach naturalnych. Sto 
lat temu pójście do fotografa było wydarzę 
niem ; dzisiaj zdjęcie le jką  na ulicy nie zwra 
ca niczyjej uwagi. Pow stał olbrzym i prze
mysł fotograficzny; fabryki aparatów foto- 
giaficznych urosły do lozm iarów  wielkich 
koncernów  św iatow ych; powstały fabryki 
błon, klisz fotograficzr ych, rozm aitych przy 
rządów pom ocniczych, m stalacyj, kamer fil 
mowych, etc. Przemysł fotograficzny zatru 
dnia dzisiaj setki tys-ęcy ludzi bezpośrednio 
nie mówiąc już o  handlu hurtowym i detal' 
cznym wyspecjalizowanym w te j dziedzinie. 

— o ©o—

t-jronfce INiemiec
wydłużyły

Wieś woła

Ozon te  dffstać w
nr wieś

W  zespole rolniczym Obozu Z jed 
noczenia Narodowego odbyła się 
wczoraj konferencja poświęcona za
gadnieniu organizacji rolnictwa. Jak 
sie dowiadujemy, dłuższe przemowie 
me podczas wspomniane, konferen 
cji wygłosili pos. Mazurkiewicz i dr. 
W ojtysiak  b. dyrektor Centralnego 
Towarzystwa Organizacji i Kółek 
Rolniczych, autor znanego projektu 
przymusowej organizacji rolnictwa. 
Obydwaj wypowiadali sie za szybką 
realizacją tego projektu w pełnym je
go brzmieniu, przyjętego zresztą swe 
go czasu przez Radę Naczelną O ZN .

Natomiast pos. Erdman mial wysu 
itąć nową koncepcję organizacji rolni

ctwa. Miano wacie na szczeblu powia* 
tc,wvm zaistniałaby me Powiatowa. 
Izba Rolnicza a więc samorząd gos- 
podarczyę ,jak to przewiduje projekt 
dr. W oitysiaka, lecz organizacja, opa 
rta w swojej podbudowi- gminne; i 
gromadzkiej na ścisłej współnracy z 
organizaciamj dobrowolnymi i samo 
rządem terytorialnym.

W  piątek dnia 13 bm. odbyć ma 
się druga konferencja zespołu rolni 
czego O ZN , Podobno z jeszcze jecb 
nr. koncepcją nowego podejścia dc 
zagadnienia orgamzac|i rolni :twa wy 
s tą p ić  ma na piątkowym posiedzeniu 
pos. Pikusa.

-  » O o  -

Po przyłączeniu do III  Rzeszy Sudetów  i 
A ustrii długość ogólna niem ieckiej granicy 
celnej wynos : 9200 krrt, czyli że wzrosła o -, 
na o 1000 km. wporównaniu z r 1937-ym. 
O d najbardziej na północ wysuniętego pur, 
ktu na terytorium Rzeszy do najbardziej 
wysuniętego na południe biegnie dystans 
983 km., t). o 100 km. więcej niż w 1937 r. 
Dystans między gm aicą wschodnią i zacho

dnia pozostał bez zm iany: 1150 km N a j
dłuższą granicę celną m ają Niemcy z  Cze
chosłow acją, gdyż 2050 km, G ianica z F ian  
cją wynosi tylko 455 km. ze Szw ajcarią 520 
km. (dawniej 417 km .). Z  Ju gosL w ią grani
czy Rzesza na przestrzeni 310 km , z Węgra 
m'i na przestrzeni 365 km., z Italią na prze- 
sirzeni 430 km

— oOo- -

li* ma to jak bać ministrem
w Japonii

O  wiele lepiej, niż ich europejskim i ame
rykańskim kolegom dzieje się ministrom w 

j Japonii. Każdy z nich poza biurami o fic ja ł

nym; i mieszkaniem prywatnym posiada- spe 
cjalną, zakupioną przez państwo posiadłość 
podmiejską z wspaniałą, nowocześnie urzą
dzoną willą. Rezydencje te służą wyłącznie

Zmarł twórca
Mjiięlsziei iktfti wsiennycli
W Londynie zmarł w  wieku lat 81 Fel-

mund Jo h n  M aginnes, inżynier budowniczy 
okrętów. Zm arły b y ł tw órcą tzw. „dreadnou 
ghtow ", okrętów w ojennych najw iększego i 
najpotężniejszego typu.

do przyjęć reprezentacyjnych. Postaerłośc'- 
urządzone są z zachowaniem stylu narodo
wego, japońskich maleńkich sosenek małych 
sztucznych strumyczków, lukiem biegnących

K U P U J E S Z  
Z D R O W T E ?
ŻĄDAJĄC TYLKO

„ G L L A "

„OŁŁA'
, oum..?

cfoufocUiie ivaf(e.p&Xi, 
i  rKLffi&uJ-? 
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KRAKOWSKI KURIER WIECZORNY

WAŻNE NUMERY 
TELEFO N IC ZN E
Słrai ogniowa 122-22 
Zegarynka 98
Centr. międzym. 97 
(u form tor telcf. 137-00

Słuio napr. telef. 150-50 
Interna lor kol. 121-08 
Centr. gjzbwni 15/-05  
Centr. eiekir. 150-70 
Centr. wodociąg. 15p  00 
Pogotowie rat. lll- .il ,

MtLEUflARZ RZYM. -  KATOLICKI

Poniedziałek: MarcSego

16
poniedziałek

Z T E A T R U  M. im. J .  S Ł O W A C K IE G O

Dziś w poniedziałek popołudniu „Zaczas 
rowane ko ło" L. R ydla — przedstawienie 
dla młodzieży krak. szkół średnich (wyprze 
dane). „Zaczarowane ko ło " pow tórzone bą» 
c_-iC ju tro  we wtorek wieczorem.

W  środę kom edia R . N tew iarowicza „Dla 
czego zaraz trag ed ia?!" w opracow aniu sce 
nicznym reż. J .  Karbow skiego.

Plan przedstawień: Poniedz. 16. I. popol. 
„Zaczarowane ko ło " (w ysprzedane); wiecz. 
„Madame B u ttertley "; W torek 17. I. „Z* 
czarowane k o ło " ; Środa 18. I. „Dlaczego za* 
raz trag ed ia?!"

Stoper<u ar teira
A D R IA : Piekło Sahary — i Dama na dwa 
tygodnie

A P O L L O : M iodow y miesiąc 

A T L A N T IC : Zgrzeszyłam — i W  s id ła ji  
miłości

P R O M IE Ń : Profesor W ilczur

S C A L A : Brawura

S T E L L A : Druga młodość

S Z T L 'K A : M ściciele

U C IE C H A : Rena

W A N D A : M aria A ntonina

L. O. P. P . : Ten którego kochałam

Demonstracji! prań
w Wilnie

9 9 Ozowi"
? [ N O . W  W ilnie wynikł zatarg 

między miejscową NOR<ą („Falan» 
gą“) a mlociym Ozonem. N a tym tle 
widocznie doszło w mieście do zajść.

W  godzinach wieczornych w erwar 
tek przez ulice W ilna przeszły grupy 
,/alangistów“ wznosząc okrzyki prze
ciwko Ozonowi.

Jednocześnie odbywał się kolpor
taż ulotek. Przed lokalem Ozonu 
pizv ulicy Mickiewicza 2, zebrało się 
około 200 osób, członków O N R  ktć 
rzy urządzili demontracię przeciwozo 
nową.

W  czasie gdy demonstranci z przed 
lokalu Ozonu skręcili w ul. Jagiellon 
ska i po przejściu u) W ileńskiej zna 
leźli się w dzielnicy żydowskiej gru* 
pa młodzieży idąca w tym samym 
czasie od strony Ratusza \vy wołała 
zajście z Żydami.

Kilka osób zostało pobitych. M . in.

doznał dułlhw ych obrażeń M ojżesz 
Brjserj lat 30, handlarz ze Lwowa. Po 
licja kilkakrotnie interweniowała. Za 
trzymano 4 osoby'. Oprócz teyo are
sztowano faiangistę W ik łora W asiie 
wskiego.

R^DlOODiiJO m im
sieciowe j grzejniki e lek t^ czn e , 
żelazka, i m r y k i ,  k u c h e n k i ,  
grzałki do rurek, p o d u s z k i  
i inne, do nabycia na dogodnych

W Ra d o ms k i m Towarzystwie 
Elektrycznym. 

Spółka Attcyjna w Radomiu, 
u l i c a  T r a u s u t h a  Nr 53.

Bn&y iwijfia astnoiisy
w walce z policja

Około północy do gospodarza Ja a 
na Kaczmarka y/e wrsi Gostyń n gmi 
ny Góra d o w . rawsko — mazowiec5 
kiego dostali się bandyci. W  tvm mc
ii lencie nadszedł patrol policyjny i 
bandytów o.saczył

Polska gromi Holandię
w  b o k sie  16 :0

v ywiązala się strzelanina w czasie 
Ł torej zabity został jeden z bandv* 
tów a drugi uięty.

Za o ym bandytą okazał się Franci 
szek Tranc z Dąbrowy Górniczej. A  
resztowanym zaś Juliusz Belke miesz 
kaniec NOWego Miasta. Od Belka o* 
debrano rewolwer i 150 naboi. Aresz 
towanego bandytę przewieziono do 
Warszawy.

— oO o—

Hanka Ordonówna 
w Starym 1 eatrze

H anka Ordonów na, niezrów nana pieśniar 

ka, ulubienica naszego miasta, przed w yiaz. 

dem do Rumunii i Bułgarii wystąpi jeden  

raz w K rakow ie a to w niedzielę, 22. bm w  | w ybitnie przez dwie pierwsze rundy, trafia 

Starym Teatrze. Bilety wraz z garderobą w

W aga musza: Jasiński (P) zdobywa
punkty walkovcrem  z powodu nadwagi i.2  
kg przc-iw nika. W  spotkaniu towarzyskim 
Jasiński b ije  N oltena (H ) na punkty.

W aga kogucia: Sobkow iak (P) foije Nitau 
venburga (H ) na punkty. Początkow o wai< 
ka wyrównana i m ało ciekawa. Pod koniec 
drugiej rundy Sobkow iak zwiększa tempo 
i zaczyna trafiać. W  trzeciej rundzie H o 
lender ma rozbite oko i jest wyraźnie słab
szy.

W aga piórkow a: Skalecki (P) b ije  Dek- 
kersa (H ol.) na punkty.

W aga lekka: Tom czyński (P) "bije Posta 
(H ) na punkty. S iln ie jszy  Post próbuje czę 
sto zwarcia, naiom iast Tom czyński stara się 
walczyć na dystans. W alka ciekawa i emo< 

J c ju jąca. D oskonałe i  celne ciosy Tom czyń- 
-skiegu w drugiej rundzie przynoszą Polaki* 
wi zdecydow aną przewagę.

W aga półśrednia: Lelewski (P ) b i je Ver 
linda (H ol.) na punkty Polak przeważa

cenie od zł. 1.50 do 5 .— są już do nabycia 

w kasie Starego Teatru. Świetna arivstka wy 

stąpi nadto w sobotę 21 bm. w Zakopanem  

w poniedziałek 23. bm w K rynicy oraz w  

piątek 27. bm. w Katowicach.

ją c  często i skutecznie. W trzeciej rundzie 
przewaga się zm niejsza, a Lelewski] na chwi 
lę jest nawet na deskach, czego jednak Ho 
lender w ykorzystać zupełnie nie pot-afi.

W aga średnia. Szulczyński (P) b ije  
Quentenm ayera (H ) na punkty. Polak gó?_ 
ru je w zwarciu i dzięki temu przeważa nad

Holendrem , który prezentuzje s ę d oskon . 
le i bardzo pomysłowo rewanżuje się Pozs 
nzńczykowi. W  trzeciej rundzie Szułczyń- 
ski częściej trafia i zwycięża surowego a i-  
obiecującego przeciwnika

W aga półciężka: K arolak (P) wygrywa 
z  Gordenbckkcrem  (H ) przez poddanie się 
H olendra, po drugiej rundzie. Pięściarz ho i skiej Rady M iejskiej. Zainteresować 
lenderski, przypom inający z twarzy i syis 
wAki do złudzenia dawnego mistrza P o lsr:

Prez. -jCapEicki
i b  ży oświa Jeżenie

W  poniedziałek o godzinie 18.15 
odbędzie się — jak już o tern pisali 
śmy — ostatnie posiedzenie krakow*

Konarzew skiego ma przez d w ie  rundy prze 
wagę punktową nad słabo walczącym, mary 
narzem, częściej trafia jąc i górując pod 
względem siły fizycznej. A le  pod koniec 
drugiej rundy K arolak trafia przeciwnika 
b o le l-  e w oko. Podczas przerwy po dru
giej rundzie kierow nictw o drużyny holen
derskiej decyduje się na poddanie swego 
zawodnika.

W aga ciężka Białkow ski (P) b i je  N o - 
lego (H ) na punkty. W alka mało ciekawa, 
gdyż cb a j zaw odnicy nie mogą wzajemnie 
siebie celnie i czysto trafić, lecz „okładają 
saę“ dosyć bezladnjc. Białkow ski jest w ię
cej w ataku i  ma nieznaczną przewagę, 
zwłaszcza w ostatnich dwóch rundach.

Drużyna holenderska w yjeżdża w ponie
działek do Bydgoszczy, gdzże we wtorek 
wieczorem zmierzy się z rezrepentacją P o
morza.

nie tym posiedzeniem jest duże z uw,y
gi na to, że prezydent Kaplicki ma
podobno złożyć oświadczenie o swe]
rezygnacji -ze stanowiska prezydenta
miasta. Przypuszczalnie p. Kaplicki
przedstawi motywy swej rezygnacji. 

—of>•—

P le narn e  zebranie członków  Zw. 
Zawód. Pracowników Umysł.
W  poniedziałek 16 stycznia, o gadzinie 

1 19-tej, odbędzie się w lokalu przy ulicy 
Sław kow skiej 6, Zebranie plenarne członków 

: Z w ązk u  Zawodowego Pracowników U m y
słowych, na którym prezes Związku red. M. 
Statter omówi dotychczasową działalność 
Związku i przedstawi program pracy na naj 
bliższą przyszłość.

O becność członków  konieczna

4  i W Ó Ż N E jf o
Zakt idlfryzjerskl Miodowa 24  

LO La - wykonuje pierwszo
rzędnie ondulację trwałą za
granicznymi aparatami we
dług najnowszych modeli 
cena zł 5 .—Zelazkowa J.70  
Wałeczki 0.50. Ondulacia 
wodna 1 zł. Manicure 0.50  
tlenienie 1.50, farbowanie 
8 zł, brwi, rzęsy 0.80, Upra
szam uprzejmie o liczne od- 
wiedziny mego zakła 'u.__

ŁYŻWY
SflTH, fienrinH M
T ap czan y otom an y, leniwce 

fo.ele do spania najnowsze 
aiodele. D ogodne ra ta ln e  
w aru n ki sp ła ty . Obsiuga 
solidna. Wytwórnia „S o li-  
d l t e “, Starowiślna 83

Już najwyższy czas uiścić 
prenumeratę za miesiąc 

styczeń

8g ro sz y  p ran ie  k ołn ierzyk a  
Jed yn ie  tylko .P E R T A *  
*V rzesińska 1. Czyszcze
nie ubrania 3.50 zł Sukni 2 zł 
Centrala WOLNICA 8

Świeży tr»n  norw eski naj
taniej w D rogerii N ow o
czesn ej Grodzka 35. 450  
gatunków  ziółleczniczych  
p o l e c a  D ro g e ria  N ow o
czesn a , Grodzka 3 ) .

H igieniczne c h u s t e c z k i  
m en tolow e ,,M iS“ oszczę 
dne w użyciu, tuzin tylko 
40 gr. w D ro gerii N ow o
czesn ej, Grodzka 35.

1000 zap ach ów  w ód k oloń - 
skich dla Pań i Panów, tyl
ko w D ro gerii N ow o
czesnej, Grodzka 35.

M aterace , poduszki, włósien- 
ne, łóżka polowe, otomany, 
tapczany, poduszki dla nie
mowląt oraz przyjmuję wszel
kie roboty tapicerskie. Z a
kład tap lcersk l B a rd ach a  
Krakowska 44 tel. 174-83

P ła sz cz e  ubrania zawodowe 
dla w s z e l k i c h  przedsię
biorstw z własnych 1 powie
rzonych materiałów, na mia
rę 1 g o t o w e  po cenac i 
najniższych. „A  L W A 41 
K raków , F lo ria ń sk a  31. 
oficyna.

O grodnicy, okna inspektowe, 
impregnowane, oszklone, na 
dogodnych warunkach po
leca : Unger, K raków , Jó 
zefa lfe te l. 143-27

M ebie L ak ierow an e 1 
P ie rw sz o rz ę d n e 1 

N ajtahlej I 
B R A C K A  NR 6.

N arciarsk ie, łyżwiarskie obu
wie nieprzemakalne, naj
taniej . Z u ck erm au  B ożego  
C iała  22REKLAMA

DŹWIGNIĄ

H A N D L U

F u tra  naj K orzystniej poleca  
H orow itz. S tarow iśln a  24

Sw etry, pulowery, golfy ango
rowe wełniane, bezrękawnl- 
kl męskie, damskie i dzie
cinne, oraz suknie na za
mówienia poleca P racow n ia  
try k o ta ż y  Felm an Św. Se
bastiana 23 (sklep frontowy)

C Z Y T A J C I E  
CO DZIEN N Ą  
P R A S Ę  

D E  M O  K R A  T Y C Z N Ą

Ja rm a rk  Sw etrów , wysprze- 
daż kilku tysięcy swetrów 
męskich, damskich 1 dzie
cinnych, po cenach 50  proc. 
zriźonych. O strow ieck i — 
Krakowska L. 11.

Ogłaszajcie się 
U N A S

N A U K A
Kursy sam och od ow e Kra

ków, Krupnicza 14. daw
niej Szewska 1) tel. 20b-88, 
Prowadzone przez fachow
ców. Prawo jazdy gwaran
towane. Wpisy codziennie.

A ngielski, traneuski, niemiec
ki,—m eto d ą ANSONA —
Krowoderska 5, Złotych 4 — 
miesięcznie.

NASZE KONTO P .K .O . 
= = = = = *03 . 727.  = = = = =

OGŁOSZENIA; Rozmiar strony druku; Wysokość 410 |m/m szerokość 270 m/m P eistaw ą obliczenia jest jeden milimetr, w jednym łamie Strona dzieli się na 4 >amy 

Ceny ogłoszeń w złoty/n; I.strona w 1 tamie za m/m zi 1.252Tekst II— VII strony zł 1 . —  Za tekstem zl 0.70 Nade3ian e za Im/ra w 1 łamie zf 0.75. Nekrologi w tekście; do 8S 

m/m w 1 tamte zł 20 '—, 2 tanach zł 30.— Ogłosa Bnla drobne za słowo 0-10 Dla poszukującym pracy w drobnych za słowo 0*05. Matrymonialne za słowo drobnych zł 0 T 5 ,  
Ómyiki, które zasadniczo nte zmieniają treści cgroszei.ia, nie upoważniają do zwrotu gotówki, ani też nie zobowiązują Administracji do bezpłatnego powtórzenia ogłoszenia. Uzasadnione 

reklamacje będą uwzględniane o ile zostaną wniesione do dni 8-tatuJod daty ul azania się ogłoszenia, lub od daty otrzymania rachunku.

V7yćUw«. i Redaktor Eugenmsz Mroczek t Dwtamda OKBRAOŁA* w Itttewfe, H. Z«odz (


